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Makłowicz mógłby 
pozazdrościć
Panie z Koła Gospodyń Wiejskich w Chudowie wystąpiły w programie 
kulinarnym TVP3. Ba, zagrały w nim główne role...

Ekipa Telewizji Regio-
nalnej z Katowic go-
ściła u  nas 12 lipca 

– mówi Agnieszka Cza-
pelka, szefowa chudow-
skiego KGW. – Tematem 
nagrania była tradycja ro-
bienia przetworów, m.in.: 
kompotów, dżemu i zapra-
wiania ogórków.

– Jest lato, więc czas 
przygotować słoje pełne 
pyszności i zachować je 
w piwnicach na zimniej-
sze dni roku – uważają go-
spodynie.

Przed kamerą opowia-
dały o tradycji robienia 
przetworów w ich rodzin-
nych domach, wspomnia-
ły jak to wygląda teraz. 
Zdradziły telewidzom, ja-
kie przetwory robią naj-
chętniej, jak dużo słoików 
owoców czy ogórków.

Wreszcie demonstrowa-
ły i uchylały rąbka tajem-
nicy przepisów na ideal-
ny, bo zdrowy, domowy 
produkt. Filmowcy skrzęt-

nie nagrali proces po-
wstawania wyśmienitych 
chudowskich dżemów, 
m.in. z truskawek, kom-
potu z agrestu i kiszenia 
ogórków.

W  filmie wystąpiły: 
Anna Omozik, Agnieszka 
Richter, Alicja Gabor, Mo-

nika Marzec i Agnieszka 
Czapelka. Przeznaczony 
został do emisji w progra-
mie „AGRO Rozmowa”, 
na ogólnopolskim paśmie 
TVP3.

J. Miszczyk,  
źródło: A. Czapelka.  

Foto: arch. KGW w Chudowie

Chudowskie gospodynie znakomicie prezentowały się przed kamerą w tradycyjnych, 
regionalnych strojach. 

Hołd bohaterom wydarzeń sprzed ponad stulecia oddali przedstawiciele samorządu, 
instytucji, organizacji społecznych i duchowieństwa; fot. Jerzy Miszczyk

Dzięki funduszom otrzymanym od Instytutu Pamięci Narodowej udało się 
przeprowadzić renowację pomnika Powstańców Śląskich i Kombatantów 
Ruchu Oporu w Gierałtowicach.

U roczyste odsłonięcie odrestaurowa-
nego pomnika odbyło się we wto-
rek, 5 lipca. Okazją ku temu była 

101. rocznica zakończenia III powsta-
nia śląskiego.

Kwiaty u podnóża postumentu złoży-
li m.in. wójt gminy Gierałtowice Leszek 
Żogała i dr Andrzej Sznajder, dyrektor 
katowickiego oddziału IPN. Zapłonęły 
znicze. Świadkami tej chwili byli m.in. 
sołtysi Maria Hajduk (Gierałtowice) 
i Bogusław Mryka (Paniówki), radny 
powiatowy Eugeniusz Loska, a także 
przedstawiciele instytucji, organizacji 
społecznych i duchowieństwa. Krótką 
modlitwę odmówił i pomnik poświęcił 
ks. proboszcz Marek Sówka.

/ug, bw/ 

Wójt Leszek Żogała i dyrektor Andrzej Sznajder złożyli przed pomnikiem wiązanki kwiatów; 
fot. Krzysztof Krzemiński

CHUDÓW. NASZE PANIE NA EKRANIE…

Fot. Krzysztof Krzemiński

Taki widok to nam w smak – telewidzom też się spodoba...
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Krajowy i międzynarodowy przewóz osób i paczek
reklama

WÓJT LESZEK ŻOGAŁA DLA WIEŚCI

Pośpiech nie popłaca...
W natłoku wszystkich trudnych informacji, jakie docierają do nas każdego dnia, pozostaje 
pocieszać się myślą, że nigdy nie jest tak źle, jak się wydawało, że będzie. Czy jest to przejaw 
naszej zaradności, a może tego, że „czarnowidztwo” jest naszą cechą?  
A może jeszcze coś innego?

P rzez Polskę i naszą gminę, 
przelewa się fala upałów. 
Ale jeszcze gorętsze dys-

kusje dotyczą tego, co będzie, 
gdy zrobi się chłodno. Bardzo 
prawdopodobne jest, że będzie 
brakować węgla do ogrzewa-
nia domów jednorodzinnych. 
Wiele wskazuje na to, że jest 
to skutek decyzji podejmo-
wanych nie po analizie sytu-
acji faktycznej, ale po analizie 
słupków wyborczych.

W gminie w ostatnich la-
tach udało się nam, w wie-
lu naszych obiektach, odejść 
od ogrzewania węglem. Nie 
dymi już biblioteka w Gierał-
towicach. Szkoła w Chudo-
wie również nie jest już ogrze-
wana węglem. Zgodnie ze 
wszystkimi wytycznymi i za-
pewnieniami rządzących, że 
to dobry kierunek, przeszli-
śmy w wielu naszych budyn-
kach na ogrzewanie gazowe. 
Teraz trzeba mieć nadzieję, 
że gaz będzie dostępny w zi-
mie. Szkoły i basen są nim 
ogrzewane.

Jakiekolwiek przerwy będą 
miały fatalne skutki. Rządzą-
cy zapewniają, że gaz w zi-
mie będzie. Cóż, węgiel do 
domów jednorodzinnych też 
miał być. Z pewnym niepoko-
jem słucham, gdy jesteśmy za-
pewniani, że w elektrowniach 
na pewno wystarczy. Czas po-
każe. Jak ktoś już przytomnie 
zauważył: „węgla nie da się 
dodrukować”. Z dodrukowa-
niem pieniędzy, które spowo-
dowało inflację, mierzymy się 
na co dzień.

Te wszystkie problemy są 
przejściowe. W perspektywie 
roku, a może kilku lat, zosta-
ną na pewno rozwiązane. Ale 
trzeba pamiętać, że są one skut-

kiem decyzji „na już”. Wszy-
scy oczekujemy szybkich efek-
tów. Może warto się zastanowić 
przez chwilę nad tym. Które-
mu lekarzowi bardziej zaufa-
my? Temu, który zapowiada za-
bieg i długą rehabilitację, czy 
może temu, który powie, żeby 
połknąć pigułkę przeciwbólo-
wą. Dobrze wiemy, który chce 
nas wyleczyć, a który tylko 
maskuje problem, pod hasłem 
„jutro się zobaczy”. Tak samo 
dzieje się, niestety, w polityce 
różnych szczebli. Oczekujemy 
efektu „tu i teraz”. Zbyt często 
zapominamy, że każdy problem 
ma rozwiązanie „szybkie, pro-
ste i błędne”. Niestety, te trzy 
przesłanki występują razem. 
Nie da się tej „błędności” pomi-
nąć. Zbyt często hasłem „zbu-
dujmy” przykrywamy pytanie 
„ile będzie kosztować utrzyma-
nie? ”. A to pytanie w obecnej 
sytuacji wybrzmiewa wyjątko-
wo wyraźnie.

Z  każdego trudnego do-
świadczenia warto wyciągnąć 
jakąś korzyść. Być może jest 
to lekcja cierpliwości. W ży-
ciu publicznym nie zawsze 
można osiągać efekt „na już”. 
Tak samo jak w życiu prywat-
nym, najpierw jest czas wysił-
ku, trudu, a potem pojawia-
ją się efekty. Szybki sukces, 
jak pokazuje życie, często nie 
ma odpowiednich podstaw, 
albo jest osiągnięty na wyrost 
(w inwestycjach publicznych 
na kredyt).

Drugą lekcją powinien być 
sprzeciw wobec centralizacji 
wszystkiego. Z poziomu War-
szawy pewnie dobrze zarzą-
dza się polityką zagraniczną, 
ale żeby tam decydować, gdzie 
w gminie zbudować chodnik? 
To już chyba przesada. O tym, 

ile mamy zapłacić za wodę 
i ścieki, też decyduje urzędnik 
gdzieś tam. O tym, komu chce-
my dać nagrodę za osiągnię-
cia sportowe, też radni mogą 
decydować tylko w ograniczo-
nym zakresie. Takich przykła-
dów, małych i dużych, jest co-
raz więcej.

Dzisiaj widzimy, że zajmo-
wanie wysokich stanowisk nie 
daje gwarancji nieomylności. 
Wielu obecnych problemów 
można byłoby uniknąć, gdy-
by decyzje nie były dyktowa-
ne polityczną potrzebą utrzy-
mania poparcia. Ten medal ma 
jednak drugą stronę, to my po-
pieramy tych, którzy są „szyb-
cy i efektowni”. To my wybiera-
my i niestety ponosimy skutki 
tych wyborów. 

Bohaterski strażak, to ten, 
który gasi pożar. A strażak, 
który kategorycznie domaga 
się przestrzegania przepisów 
przeciwpożarowych, żeby po-
żar nie wybuchł, jest służbistą 
(a takich nie bardzo się lubi). 
Ale dzięki temu drugiemu nie 
ma pożarów. Pamiętajmy o tym. 
Ta zasada działa wszędzie i za-
wsze. W dłuższej perspektywie 
to działanie niekoniecznie po-
pularne, ale za to potrzebne, 
daje wielkie efekty. I naprawdę 
rozwiązuje problemy. Klasycz-
nym przykładem takich „szyb-
kich i efektownych” rozwiązań 
jest projektowana właśnie do-
płata 3000 zł do węgla. Węgla 
od tej dopłaty nie przybędzie, 
a na rynek wpłyną dodatkowe 
miliardy, które zwiększą infla-
cję, więc i cenę węgla. „Szybko, 
efektownie i błędnie.” 

Leszek Żogała
Wójt Gminy Gierałtowice

/21 lipca 2022 r./

Seniorzy 
w podróży…
…I to w niejednej. Wiosenno-letnie wojaże członków 
Polskiego Związku Emerytów, Rencistów i Inwalidów 
z Gierałtowic będą mile wspominane.

M ajowe wspominki z pew-
nością będą się kojarzyć 
z wyprawą na Górę św. 

Anny i zwiedzaniem piękne-
go zamku w Mosznej. Czerw-
cowy turnus (12‒24.06) mocna 
reprezentacja naszych krajan 
spędziła we Władysławowie, 
gdzie relaksowała się, korzy-
stając z uroków i zdrowotne-

go wpływu Bałtyku. 15 lipca 
natomiast odbyła się wyciecz-
ka do Wisły. Atrakcją była jaz-
da ciuchcią pod Pałacyk Prezy-
dencki. Natomiast pod słynną 
skocznią imienia Adama Ma-
łysza udało się do wspólnego 
zdjęcia zaprosić Kamila Stocha.

/M M-B/  
Foto: archiwum PZERiI Gierałtowice

REKREACJA

W tle zamek w Mosznej.

Pamiątkowe zdjęcie w Wiśle.
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Reklama

Zajmujemy się wymianą kopciuchów na

POMPY CIEPŁA
Do każdej nowej instalacji dodajemy w gratisie moduł internetowy

Przyszowice, ul. Gliwicka 15 
Telefon: 535 605 040, e-mail: info@eco-vent.eu 
Strona internetowa: www.eco-vent.eu
Sklep:www.sklep961229.shoparena.pl 

Reklama

ŚWIĘTO POLICJI

Dzielnicowi 
docenieni
Policjanci Komisariatu w Knurowie, pełniący obowiązki 
dzielnicowych w naszej gminie, asp. szt. Piotr Powala oraz 
st. asp. Justyn Kostowski, otrzymali nagrody Wójta Gminy 
Gierałtowice.

PANIÓWKI. INTERWENIOWALI STRAŻACY

Okazją do ich wręczenia była 
uroczystość Gliwickiego 
Garnizonu Policji w auli 

Politechniki Śląskiej, zorgani-
zowana z okazji dorocznego 
Święta Policji, przypadające-
go 24 lipca. W uroczystościach, 
tradycyjnie już, udział wzięli 
przedstawiciele samorządów, 
doceniając w ten sposób cięż-
ką, często niebezpieczną, służ-
bę stróżów prawa.

W Gliwicach gminę Gierał-
towice reprezentował wójt Le-
szek Żogała. Przekazując na-
grodę dzielnicowym, życzył im 
bezpiecznej służby. Wyjaśnił 
nam, iż nagroda to forma po-
dziękowania mundurowym za 
współpracę.

– Tegoroczne Święto Policji 
dla śląskich funkcjonariuszy ma 
szczególne znaczenie, przypada 
bowiem w 100. rocznicę utwo-
rzenia Policji Województwa Ślą-
skiego (przed II wojną formacji 
autonomicznej, podlegającej je-
dynie wojewodzie śląskiemu) – 
przypomniał w Gliwicach szef 
miejscowego garnizonu, insp. 
Marek Nowakowski. Okrągła 
rocznica zainspirowała poli-
cyjnych decydentów do wybi-
cia okolicznościowego medalu. 
Otrzymali go w dowód uzna-
nia m.in. samorządowcy. Jak 
podkreślał wielokrotnie insp. 
Nowakowski: – Bez wsparcia 
samorządów działania Policji 
nie mogłyby być tak skuteczne.

jm. fot. J. Miszczyk

Osy się roiły
Rój os dał się we znaki mieszkańcom jednej z posesji przy ul. Zwycięstwa w Paniówkach.

Owady upatrzyły sobie bu-
dynek gospodarczy, tuż 
obok domu mieszkalne-

go. I w czwartek, 23 czerwca, 
próbowały go zasiedlić.

– Przyleciało ich mnóstwo, 
zbiły się w kulę, tak gęstą, że aż 
czarną – powiedziała nam wła-

ścicielka posesji, która wezwała 
pomoc pod numerem alarmo-
wym 112. Wkrótce na sygnale 
przyjechał zastęp miejscowej 
OSP. Strażacy zajęli się „eksmi-
sją” nieproszonych gości.

To jeden z wielu w ostatnim 
czasie przykładów podobnych 

zdarzeń. Nie takich błahych, jak 
z pozoru mogłoby się wydawać. 
Osoby uczulone na jad os, w ta-
kim realnym zagrożeniu nie po-
winny się wahać, lecz wzywać 
pomoc. Strażacy nie zostawią 
ich z niczym...

j, fot. J. Miszczyk

W imieniu społeczności gminy Gierałtowice funkcjonariuszom dziękował 
wójt Leszek Żogała.
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GMINA POZYSKUJE DOFINANSOWANIE

Gmina Gierałtowice pozyskała dofinansowania 
i realizuje następujące projekty z funduszy 
unijnych oraz funduszy krajowych:
FUNDUSZE UNIJNE:

LIFE „ŚLĄSKIE. PRZYWRACAMY BŁĘKIT” KOMPLEKSOWA REALIZACJA PROGRAMU OCHRONY POWIETRZA DLA WOJEWÓDZTWA ŚLĄSKIEGO
Projekt dofinansowany 
ze środków Programu 
LIFE Unii Europejskiej 

oraz Narodowego Fun-
duszu Ochrony Środowi-
ska i Gospodarki Wod-

nej. Jest to największy 
w Europie projekt ochro-
ny powietrza, obejmują-

cy swoim zasięgiem całe 
województwo śląskie. Bie-
rze w nim udział 89 part-

nerów i współbeneficjen-
tów. Nadrzędnym celem 
projektu jest opracowanie 
i wdrożenie działań na-
prawczych, których reali-
zacja doprowadzi do po-
prawy jakości powietrza. 
Jednym z partnerów jest 
Gmina Gierałtowice, któ-
ra realizuje zadania w pro-

jekcie związane z wdro-
żeniem systemu wsparcia 
doradczego, co wiąże się 
z utworzeniem stanowi-
ska Ekodoradcy oraz pro-
wadzeniem działań infor-
macyjno-edukacyjnych.

Wartość dofinanso-
wania z środków LIFE: 
74 602 Euro.

CYFROWA GMINA
Projekt grantowy dofinan-
sowany w ramach Progra-
mu Operacyjnego Polska 
Cyfrowa na lata 2014–2020. 
Przedmiotem projektu jest 
zakup komputerów stacjo-
narnych wraz z serwerem 
dla Zespołu Szkolno-Przed-

szkolnego w Paniówkach 
jako doposażenie pracow-
ni komputerowej. Kolejnym 
wydatkiem jest zakup ser-
werów, zasilaczy awaryj-
nych, stacji roboczych oraz 
oprogramowania antywi-
rusowego z funkcją szy-

frowania stanowisk mo-
bilnych wraz z centralną 
konsolą zarządzania dla 
Urzędu Gminy Gierałto-
wice. Celem realizowane-
go projektu jest poprawa 
dostępności infrastruk-
tury i narzędzi informa-

tycznych (sprzętu i opro-
gramowania) niezbędnych 
do świadczenia elektronicz-
nych usług administracyj-
nych oraz oświatowych.

Wartość dofinansowa-
nia ze środków unijnych: 
100 000 zł.

FUNDUSZE KRAJOWE:

BUDOWA DWÓCH CHODNIKÓW W SOŁECTWACH PANIÓWKI I GIERAŁTOWICE

Projekt dofinansowany z Rządowego 
Funduszu Polski Ład: Program Inwe-

stycji Strategicznych. Zadanie polega na 
budowie chodnika o nawierzchni z kost-
ki betonowej o długości ok. 500 mb na 
ul. Swobody w Paniówkach wraz z budo-
wą kanalizacji deszczowej oraz budowie 
chodnika na ul. Powstańców Śląskich 
w Gierałtowicach o nawierzchni z kost-
ki betonowej o długości około 500 mb 
wraz z budową kanalizacji deszczowej.

Wartość dofinansowania z Rządowe-
go Funduszu Polski Ład: 4 370 000 zł.

PRZEBUDOWA INFRASTRUKTURY WODOCIĄGOWEJ W GMINIE GIERAŁTOWICE

Projekt dofinansowany z Rządowego 
Funduszu Polski Ład: Program Inwe-

stycji Strategicznych. Realizacja inwe-
stycji będzie dotyczyła modernizacji ok. 
3,7 km sieci wodociągowej wraz przy-
łączami w dwóch sołectwach Gminy 
Gierałtowice. W sołectwie Chudów ok. 
1,7 km, w sołectwie Paniówki ok. 2 km. 
W ramach zadania przewidywane są 
również prace związane z odtworze-
niem nawierzchni drogowej.

Wartość dofinansowania z Rządowe-
go Funduszu Polski Ład: 4 750 000 zł.

TERMOMODERNIZACJA BUDYNKU ZESPOŁU SZKOLNO-PRZEDSZKOLNEGO W PRZYSZOWICACH

Projekt dofinansowany 
ze środków Górnośląsko 

– Zagłębiowskiej Me-
tropolii w ramach Pro-
gramu działań na rzecz 
ograniczenia nisk iej 
emisji (PONE) oraz Me-
tropolitalnego Fundu-

szu Solidarności (MFS). 
Przedmiotem projektu 
jest wykonanie termo-
modernizacji budynku 
Zespołu Szkolno-Przed-
szkolnego w Przyszowi-

cach polegającej na: ter-
momodernizacji dachu 
budynku, termomoder-
nizacji stropu, termomo-
dernizacji ścian budynku 
oraz wykonanie instala-

cji fotowoltaicznej. Celem 
tego działania jest reali-
zacja zadań służących re-
dukcji niskiej emisji na 
terenie gmin wchodzą-
cych w skład GZM.

Wartość dofinanso-
wania ze środków GZM 
w ramach  
PONE: 3 140 759 zł  
oraz  
MFS: 62 263 zł.

PRZEBUDOWA BOISKA SZKOLNEGO ZESPOŁU SZKOLNO-PRZEDSZKOLNEGO W PRZYSZOWICACH NA BOISKO TRENINGOWE PRZY UL. KAROLA MIARKI

Projekt dofinansowa-
ny ze środków Fundu-

szu Rozwoju Kultury 
Fizycznej w ramach Pro-
gramu Sportowa Polska 
– edycja 2021 oraz Fun-
dacji Jastrzębskiej Spół-
ki Węglowej. Realizacja 

zadania obejmuje prze-
budowę istniejącego bo-
iska o nawierzchni z tra-
wy naturalnej na boisko 
o nawierzchni z trawy 
sztucznej. W  ramach 

realizowanego zadania 
w ykonane zostanie , 
m.in. ogrodzenie syste-
mowe, dwie bramy wjaz-
dowe, furtka oraz piłko-
chwyty.

Wartość dofinanso-
wania z Funduszu Roz-
woju Kultury Fizycznej: 
443 400 zł oraz wartość 
dofinansowania z Fun-
dacji JSW: 50 000 zł.

ZAKUP OGÓLNODOSTĘPNEGO SPRZĘTU SPORTOWEGO
Projekt dofinansowany 
w ramach Marszałkow-
skiego Konkursu „Inicja-
tywa Sołecka” w 2022 r. 
W ramach realizowane-

go zadania zostanie za-
kupiony ogólnodostępny 
sprzęt sportowy, tj. stół 
betonowy do tenisa sto-
łowego, stoły betonowe 

do gry w szachy oraz sto-
ły składane do tenisa sto-
łowego. Zakupiony sprzęt 
sportowy przyczyni się 
do aktywnego spędzania 

wolnego czasu oraz in-
tegracji społeczności lo-
kalnej.

Wartość dofinanso-
wania w ramach Mar-

szałkowskiego Konkur-
su „Inicjatywa Sołecka” 
w 2022 r.: 16 000 zł.

Z NAUKĄ ZA PAN BRAT
Projekt dofinansowany ze 
środków Fundacji JSW. 
W ramach projektu w Ze-

spole Szkolno–Przedszkol-
nym w Gierałtowicach 
prowadzone będą zajęcia 

z uczniami – metodami 
warsztatowymi wraz z ele-
mentami pokazowymi 

w oparciu o wirtualne la-
boratorium chemiczne i fi-
zyczne zestawy edukacyjne.

Wartość dofinanso-
wania z Fundacji JSW: 
21 000 zł.
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ZAKUP SPRZĘTU STRAŻACKIEGO DLA OCHOTNICZEJ STRAŻY POŻARNEJ W CHUDOWIE
Projekt dofinansowany ze środ-
ków Fundacji JSW. W ramach 
realizowanego zadania zaku-
piony zostanie sprzęt strażac-

ki, który będzie wykorzystany 
podczas działań ratowniczych, 
związanych m.in. z klęskami 
żywiołowymi czy też zwalcza-

niem pożarów. Powyższy za-
kup jest niezbędny zarówno dla 
strażaków ochotników jak i za-
wodowców przy uczestniczeniu 

we wszelkiego rodzaju wypad-
kach i katastrofach.

Wartość dofinansowania 
z Fundacji JSW: 16 500 zł.

DOPOSAŻENIE SAMOCHODÓW RATOWNICZYCH DLA OSP W PANIÓWKACH
Projekt dofinansowany ze środ-
ków Fundacji JSW. Celem reali-
zowanego przedsięwzięcia jest 
doposażenie OSP w Paniów-
kach w specjalistyczny sprzęt 

stanowiący wyposażenie wozu 
strażackiego, który jest kluczo-
wy do prowadzenia skutecznych 
akcji ratowniczych. Doposa-
żony samochód ratownictwa 

technicznego jest samochodem 
niezbędnym zarówno dla stra-
żaków ochotników, jak i zawo-
dowców przy uczestniczeniu we 

wszelkiego rodzaju wypadkach 
i katastrofach.

Wartość dofinansowania 
z Fundacji JSW: 20 000 zł.

ROZBUDOWA ULICY POLNEJ I KRÓTKIEJ W PRZYSZOWICACH
Projekt dofinansowany z Rzą-
dowego Funduszu Rozwoju 
Dróg. Realizacja zadania zo-
stała zakończona, a polegała 
na rozbudowie odcinka dro-

gi obejmującej część ul. Po-
lnej o dł. 800 mb oraz odcin-
ka ul. Krótkiej o długości 77 
mb. Dodatkowo w ramach za-
dania wykonano odwodnie-

nie (kanalizacja deszczowa). 
Celem projektu była poprawa 
złego stanu technicznego na-
wierzchni.

Wartość dofinansowania 
z Rządowego Funduszu Roz-
woju Dróg: 1 477 992 zł.

Szczegółowe informacje dotyczące wszystkich realizowanych i zrealizowanych projektów z funduszy unijnych oraz krajowych znajdują się na stronie  
internetowej Urzędu Gminy Gierałtowice.

ZAKUP STROJÓW LUDOWYCH DLA KOŁA GOSPODYŃ WIEJSKICH W GIERAŁTOWICACH
Projekt dofinansowany ze środ-
ków Fundacji JSW. W ramach 
realizowanego zadania zaku-

pione zostaną stroje ludowe 
zgodnie z kanonami lokalnej 
sztuki ludowej dla Koła Go-

spodyń Wiejskich w Gierałto-
wicach.

Wartość dofinansowania 
z Fundacji JSW: 15 000 zł

Działki gminne na sprzedaż
Informujemy, iż na stronie internetowej Urzędu Gminy (www.gieraltowice.
pl) został zamieszczony wykaz nieruchomości przeznaczonych do sprzedaży.
Wykaz ten obejmuje 23 działki położone w Paniówkach pomiędzy ul. Leśną 
i ul. Gliwicką.

Sprzedaż będzie prowadzona etapowo począwszy od miesiąca września.
Zapraszamy do zapoznania się z wykazem.

/ug/

PRZYSZOWICE

Śladami naszych 
przodków
24 czerwca w restauracji „U Marije” odbyło się spotkanie w ramach projektu 
„Śladami naszych przodków”, współfinansowanego przez Urząd Gminy 
Gierałtowice. 

O rganizatorem wydarzenia 
było Towarzystwo Miłośni-
ków Przyszowic, a gośćmi 

Gabriela Anna Kańtor, autorka 
książki „Śląski Kopciuszek”, oraz 
Stanisław Stawowy, pasjonat po-
staci Karola Goduli.

Jak łatwo się domyśleć, tematem 
przewodnim była historia Joanny 
Gryzik, półsieroty z ubogiej rodzi-
ny, i Karola Goduli, magnata prze-
mysłowego. 

Na spotkaniu obecni byli rów-
nież przedstawiciele Urzędu 
Gminy Gierałtowice, Gminnego 
Ośrodka Kultury w Gierałtowi-
cach oraz Rady Sołeckiej.

info: TMP foto: archiwum TMP

Spotkania poświęcone historii cieszą się dużym powodzeniem.
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DNI PANIÓWEK PO RAZ PIERWSZY…

Nowa i... udana impreza
W weekend, 18–19 czerwca, odbyły się pierwsze Dni Paniówek. Imprezę zorganizowano Parku Joanny. Powiedzieć, że się udała, to niewiele powiedzieć. 
 Ona wypaliła!

W yśmienita pogoda i licz-
ne atrakcje przyciągnę-
ły na Dni Paniówek set-

ki miejscowych i gości z okolicy. 
Można było potańczyć do mu-
zyki granej na żywo, zapewni-
ły ją zespoły Iwona&Piotr oraz 
M-Band, skosztować miejsco-

wego wina, także przysmaków 
serwowanych przez gospodynie 
z KGW. Najmłodsi chętnie ob-
jadali się cukrową watą, lodami 
i popcornem.

Milusińscy mieli także okazję 
dosiąść wierzchowca, uczestni-
czyć w treningu piłkarskim, pro-

wadzonym przez szkoleniowców 
Tempa Paniówki, zasiąść w kabi-
nie wozu strażackiego czy wresz-
cie oddać się uciechom, które ofe-
rują dmuchane zjeżdżalnie. Na 
nudę nikt nie narzekał.

– Mamy nadzieję, że Dni Pa-
niówek przypadły do gustu 

mieszkańcom i już na stałe wej-
dą do kalendarza imprez w naszej 
miejscowości – powiedzieli nam 
współorganizatorzy – Damian 
Smorz z Towarzystwa Przyjaciół 
Paniówek oraz sołtys Bogusław 
Mryka. Zaznaczyli, iż organizo-
wali je pospołu m.in. z Radą So-

łecką, Kołem Gospodyń Wiej-
skich, strażakami z miejscowej 
OSP i sportowcami LKS Tempo 
Paniówki. Wsparcia udzielili tak-
że Gmina Gierałtowice i Gmin-
ny Ośrodek Kultury w Gierałto-
wicach.

jm, fot. Jerzy Miszczyk

informacja
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GIERAŁTOWICE

Ależ to była fajna biesiada!
Letnia impreza plenerowa – Śląska Biesiada w Gierałtowicach – już za nami. W sobotę, 9 lipca, na miejscowym Placu Targowym świetnie bawiło się nawet 
kilkuset mieszkańców gminy i gości z okolicy.

O  dobry humor uczestników 
zadbali artyści – zespół 
Happy Jędrowski Show – 

bezsprzeczna gwiazda sobot-
niego popołudnia, obiecujący 
wokalista Chucho oraz prezen-
ter Radia Piekary, Paweł Zięba, 
który wcielił się w rolę didżeja.

Gierałtowicka biesiada, jak 
każda rasowa impreza, rozkrę-
cała się powoli. Pod wieczór 
przed sceną zrobiło się napraw-
dę gorąco, dziesiątki osób ra-
dośnie pląsało w rytm śląskich 
szlagierów oraz hitów muzyki 
pop, polskiej i światowej.

W sektorach poza sceną wzię-
ciem cieszyła się gastronomia. 
Serwowano m.in. kultowy ślą-
ski żur z Gierałtowic oraz ko-
łocz, który ze stoiska pań z Koła 
Gospodyń Wiejskich w Gierał-

towicach zszedł w tempie bły-
skawicznym. Sprawdzaliśmy – 
palce lizać!

Oblegane były też popular-
ne wszędzie atrakcje dla dzie-
ci, czyli dmuchane zjeżdżalnie 
i trampoliny. Nie zabrakło ką-
cika malowania buzi i rączek. 
Najczęściej korzystały z nie-
go maluchy, a zdobiły je fanta-
zyjnymi wzorami instruktorki 
miejscowego GOK-u.

Imprezę wspólnymi siłami 
zorganizowali: Gmina Gierałto-
wice, KGW Gierałtowice, Rada 
Sołecka Gierałtowic, OSP Gie-
rałtowice i koordynujący ca-
łość Gminny Ośrodek Kultu-
ry w Gierałtowicach. Pomocy 
organizacyjnej udzielili także 
pracownicy PGK Przyszowice.

jm, fot. Jerzy Miszczyk
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Odszedł, ale pozostał…
Stulecie powrotu części Górnego Śląska do Polski zbiega się ze 150. rocznicą urodzin gierałtowickiego proboszcza – księdza radcy Władysława Roboty.  
Ta okoliczność skłania do przywołania pamięci tej niezwykłej postaci kapłana i patrioty.

K siądz W. Robota posiadał 
bardzo ciekawą osobowość, 
bogatą duchowo i intelek-

tualnie, a przy tym był bardzo 
skromny. Te walory zjedny-
wały Mu życzliwość i szacu-
nek ludzi. Był kapłanem speł-
nionym, dobrym gospodarzem 
parafii, a jednocześnie zaanga-
żowanym patriotą w sprawy pol-
skie. W duszy grała Mu Polska 
od urodzenia. Przykładnie reali-
zował swoje duszpasterskie po-
wołanie, a równocześnie wier-
ny postawie i przekonaniom 
swoich przodków pielęgnował 
w sobie przywiązanie do pol-
skiej „ojcowizny”, języka i tra-
dycji. Bóg i Ojczyzna były de-
wizami Jego życia.

Był kapłanem na trudne cza-
sy – nad Śląskiem szalała ger-
manizacja, a duch ustaw wy-
jątkowych uzasadniał każdą 
antypolską działalność. W tej 
beznadziejnej, zdawałoby się, sy-
tuacji, na Górnym Śląsku zna-
leźli się ludzie, w tym również 
księża, którzy nie przelękli się 
wszechpotężnego państwa nie-
mieckiego i publicznie protesto-
wali przeciwko zaborczym za-
kusom unicestwiania polskości 
ludu górnośląskiego. Wśród nich 
był ks. Władysław Robota, któ-
ry miał odwagę uświadamiać 
mieszkańcom górnośląskiej zie-
mi, aby nie ulegali mamieniom 
tożsamościowo obcych środo-
wisk, które szerzyły opinie, że 
Ślązak jest Niemcem, tylko mó-
wiącym po polsku.

W ówczesnym państwie nie-
mieckim ks. W. Robota był oso-
bą niepożądaną. Na Jego naro-
dową działalność donoszono 
zarówno do władz świeckich, 

jak i do zwierzchników duchow-
nych. Wśród donoszących był 
między innymi starosta gliwicki, 
który w 1914 roku szantażował 
księdza, że jeżeli nie zaprzesta-
nie swej działalności patriotycz-
nej, zostanie wobec Niego za-
stosowany areszt prewencyjny. 
Z kolei zarząd krywałdzkiej Li-
gnozy oskarżał księdza, że pro-
wadzi z nim korespondencję 
w języku polskim. Oskarżenia 
spotykały Go również ze stro-
ny zastępcy patrona rządowe-
go w Knurowie (Knurów nale-
żał wówczas do gierałtowickiej 
parafii). Wiele kłopotów spra-
wiał również ks. W. Robocie pan 
na Nieborowicach, baron Kurt 
Friedrich Schroeter, założyciel 
obozu przejściowego na terenie 
swoich leśnych dóbr w Nieboro-
wicach tuż przed wybuchem II 
wojny światowej.

Ks. W. Robota nie uląkł się po-
gróżek, również aresztowania, 
i dalej „roznosił” Polskę między 
mieszkańców Górnego Śląska, 
zasiewał ziarna polskości biorąc 
udział w różnych spotkaniach, 
przemawiając na wiecach od 
Cieszyna po Tarnowskie Góry.

Działalność na niwie naro-
dowej nie przesłoniła księdzu 
W. Robocie Jego głównej misji 
– duszpasterstwa. Już w Łabę-
dach jako wikariusz niemiec-
kiego proboszcza dał się po-
znać jako głęboko uduchowiony 
i gorliwy kapłan. Ks. proboszcz 
Ledwoch bardzo cenił swojego 
pomocnika i nawet prosił wro-
cławską kurię, aby wycofała de-
cyzję dotyczącą przeniesienia 
księdza do parafii w Zabrzu.

Po objęciu gierałtowickiej pa-
rafii w 1902 roku ks. W. Robota 
natychmiast rozpoczął działania 
na rzecz podnoszenia religijne-
go, moralnego i narodowego du-
cha parafian. Zorganizował lub 
współorganizował wiele stowa-
rzyszeń kościelnych i świeckich. 
Już w następnym roku duszpa-
sterzowania założył Związek Pa-
rafialny, krótko później Zwią-
zek Oświatowy, popierał polskie 
czytelnictwo religijne. Zadbał 
też o pochówek zmarłych, za-
kładając duży cmentarz na far-
skich polach. Przy Jego dużym 
wsparciu powstało w 1914 roku 
Towarzystwo Śpiewacze „Skow-

ronek”. Pod wpływem donosów 
i oskarżeń niemieckie władze 
zakazały księdzu udostępnia-
nia plebanii do spotkań miej-
scowych stowarzyszeń, dlate-
go zakupił za własne pieniądze 
teren w centrum Knurowa, aby 
w latach 1913–1914 wybudować 
okazały gmach, nazywany póź-
niej Domem Związkowca. Była 
to bez mała pierwsza na Gór-
nym Śląsku placówka dla kul-
turalnej działalności.

Ks. W. Robota wierzył, że 
Polska odrodzi się na Górnym 
Śląsku, ale trzeba tego bardzo 
chcieć. Dzięki Jego wkładowi 
w akcję plebiscytową i dyploma-
tycznym zabiegom Gierałtowice 
powróciły w granice odrodzo-
nej II Rzeczypospolitej. Spełni-
ły się jego marzenia. W nowej 
rzeczywistości mógł się reali-
zować jako kapłan i jako Polak, 
więc kiedy dokonywała się par-
celacja dóbr właściciela ziem-
skiego Franciszka von Raczka, 
założył Kasę Stefczyka, aby pa-
rafianie mieli możliwość zaku-
pu ziemi dla siebie.

Trudno w ograniczonych ra-
mach przedstawić wszechstron-
ną działalność gierałtowickiego 
proboszcza. Jego duchowa spu-
ścizna przetrwała w potomkach 
parafian. Materialną schedą jest 
natomiast wzniesiony Jego sta-
raniem okazały, piękny kościół 
położony na planie krzyża. Pro-
boszcz wiedział, że z pięknem 
polskiej wsi najlepiej harmo-
nizuje barok. W niezwykłym 
wystroju jego wnętrza elemen-
ty biblijne łączyły się z polskimi, 
w tym również śląskimi. Bardzo 
ciekawy w swej wymowie był 
tzw. polski ołtarz fundacji ks. 
proboszcza. Niestety z pierwot-
nego wystroju pozostały tylko 
obrazy, na jednym z nich artysta 
Ludwik Konarzewski umieścił 
sylwetkę ks. W. Roboty. W ini-
cjatywie wybudowania dużego, 
nowoczesnego budynku szkol-
nego ks. proboszcz miał rów-
nież swój duży udział.

Propolską działalność ks. W. 
Roboty, zarówno w okresie pol-
skiego niebytu, jak i później, 
bacznie obserwowały niemiec-
kie władze, ale również antypol-
skie lokalne środowiska. Zna-
lazł się więc na niemieckiej liście 

proskrypcyjnej osób do unice-
stwienia. Mimo ostrzeżeń, aby 
opuścił Gierałtowice, ponieważ 
wybuch wojny był już bardzo 
bliski, miał wtedy powiedzieć 
swojemu wikariuszowi „…ale 
ja się z Gierałtowic nie ruszę. 
Moim obowiązkiem jest zo-
stać i umierać między moimi 
owieczkami.”

I stało się, i miał swoją Gol-
gotę. Uprowadzony 8 września 
1939 roku w godzinach wie-
czornych został lżony i kato-
wany w pobliskiej gospodzie 
Szyrmla, a ziemskiego żywota 
dokonał w wymienionym już 
obozie w lesie nieborowickim. 
Tego kainowego aktu dokona-
li najmłodsi członkowie obozo-
wego komanda.

Ks. W. Robota odszedł 83 
lata temu, ale pozostał w histo-
rii i pamięci parafian. Pozostał 
i nie opuścił swoich wiernych, 
jest z nimi podczas każdej Eu-
charystii przy ołtarzu w swo-
im kościele, i modli się za dzi-
siejszych parafian oraz za pokój 
w Polsce i jej rozwój, nie tylko 
duchowy. I niech tak pozostanie.

Urszula Hajduk Kaczmarczykowa

PS. W 1960 roku w  luksusowym hote-
lu Paryża spotkał się niemiecki kanclerz 
Konrad Adenauer z  premierem Izraela 
Dawidem Ben Gurionem. Po spotkaniu 
ten ostatni oświadczył, że skoro powo-
jenne Niemcy są inne niż przedwojenne 
i wojenne, to nie odpowiadają za trage-
dię II wojny światowej; winni tej zbrod-
ni są naziści. Kto więc dokonał mordu na 
gierałtowickim proboszczu?

Ks. Władysław Robota na 
tablicy pamiątkowej w kościele 
w Gierałtowicach.

Fot. wikipedia.pl.

Ks. Władysław Robota
/fot. archiwum.

CHUDÓW

Golęszyczanie pod zamkiem
W weekend (2–3 lipca) w Chudowie obóz rozbiła Golęszycka 
Drużyna Dąb. To pasjonaci średniowiecznej historii, 
próbujący odtwarzać realia ówczesnego życia.

T rwa sezon imprez letnich 
pod chudowskim zam-
kiem. Tym razem turyści 

mogli podziwiać walki golę-
szyckich wojów na miecze, 

kunszt łuczników, także po-
spacerować wśród namiotów, 
przyglądając się obozowemu 
życiu...

j, fot. J. Miszczyk

Atrakcją dla turystów były pojedynki średniowiecznych rycerzy.
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PRZYSZOWICE. ARTYSTYCZNIE W ŚWIETLICY GOK

Ikony jak malowane…
Tytuł prowadzi na manowce, bowiem ikony się… pisze. Takie właśnie warsztaty tworzenia 
ikon odbyły się w przyszowickiej świetlicy Gminnego Ośrodka Kultury.

I ście benedyktyńską cierpliwo-
ścią wykazali się uczestnicy 
tej pięknej, ale też niełatwej 

sztuki. Każdy z nich tworzył 
swoje dzieło przez niemal rok. 
Krok po kroku, w technice sto-

sowanej przez dawnych mi-
strzów.

Nad procesem twórczym czu-
wała artystka plastyczka Ma-
rzena Rakoniewska, instruk-
torka GOK. Chętnie dzieliła się 
wiedzą zdobytą w tej dziedzi-
nie w trakcie studiów na Aka-
demii Sztuk Pięknych.

Piąta edycja warsztatów oka-
zała się sukcesem. Ale co tu 
dużo mówić, wystarczy spoj-
rzeć na zdjęcie…
jm, fot. arch. świetlicy w Przyszowicach

GMINA GIERAŁTOWICE

Absolwenci pożegnali szkoły
Półmetek wakacji już blisko, warto jednak na łamach Wieści powrócić do 24 czerwca, w którym odbyło się uroczyste zakończenie roku szkolnego.

Z e względu na cykl wydaw-
niczy miesięcznika, pisze-
my o tym w numerze lip-

cowym. 
Zakończenie roku to zawsze 

ważne wydarzenie. A w tym 
roku wyjątkowe, bo z udzia-
łem uczniów z Ukrainy, którzy 
znaleźli u nas dom i... szkołę. 
Koniec roku to także akademie. 
Szczególnie uroczyste i pełne 
emocji, nierzadko łez, były te 
z udziałem ósmoklasistów, te-
raz już absolwentów naszych 
podstawówek.

– W tym roku mury szkół 
opuściło w sumie 191 absolwen-
tów czterech gminnych ZSP – 
podał nam Referat Edukacji 
Urzędu Gminy Gierałtowice. – 
Najwięcej, bo aż 63, w Zespole 
Szkolno-Przedszkolnym w Pa-
niówkach. W ZSP w Przyszo-
wicach – 55, w Gierałtowicach 
– 44, w Chudowie – 29. 

W ostatnim dniu roku szkol-
nego odwiedziliśmy ósmokla-
sistów z Gierałtowic, w trakcie 
uroczystego rozdania świadectw. 
Wręczała je, wraz z gratulacja-

mi, dyrektor ZSP Urszula Cie-
ślik oraz wychowawczynie: Bar-
bara Rapcia i Karolina Pokorny. 
Świadkami tej chwili byli m.in. 
rodzice, a także przedstawiciele 
Urzędu Gminy z sekretarz Ka-
tarzyną Łabarzewską. Nie za-
brakło miejscowego proboszcza, 
ks. Marka Sówki. Była też okazja 
by docenić najlepszych uczniów 
oraz rodziców działających na 
rzecz szkoły. Podobne uroczy-
stości odbyły się w Chudowie, 
Paniówkach i Przyszowicach.

jm, fot. J. Miszczyk

ZSP W PRZYSZOWICACH

Lekcje wrażliwości na świat...
A dokładnie na ważkie problemy, jak: ubóstwo, zmiany klimatu, dyskryminacja, rasizm, 
równość płci czy problemy ze zdrowiem psychicznym. Okazję do zmierzenia się z nimi dał 
uczniom i nauczycielom międzynarodowy program: „Solidarność. Podaj dalej! ”…

S zkoła Podstawowa w Przy-
szowicach uczestniczyła 
w nim jako jedna z 55 pol-

skich szkół. Realizowała go 
w partnerstwie z Francją, Chor-

wacją, Hiszpanią, Włochami 
i Słowenią. „Solidarność. Po-
daj dalej! ” w Polsce jest reali-
zowany dzięki Fundacji Szko-
ła z Klasą.

– Formuła programu opiera 
się na prostym pomyśle przy-
pominającym ideę „wiadomo-
ści w butelce” – wyjaśniają koor-
dynujące program nauczycielki 
z Przyszowic: Martyna Pietrzak 
z Barbarą Trojanowicz-Kowol. – 
Co roku młodzi ludzie wysyłają 
kartki pocztowe z przesłaniem 
solidarności do losowo wybra-
nych nieznajomych i liczą na ich 
odpowiedź... 

– Każda kartka niesie podwój-
ny przekaz – podkreśla Marty-
na Pietrzak. – Z jednej strony 
poprzez same zdjęcia, wybra-
ne we współpracy z wybitnymi 

fotografami ze wszystkich kra-
jów programu, a z drugiej dzię-
ki osobistej wiadomości napisa-
nej przez uczniów i uczennice.

„Solidarność. Podaj dalej! ” 
dał impuls do refleksji na te-
mat ważnych problemów spo-
łecznych, takich jak ubóstwo, 
zmiany klimatu, dyskryminacja, 
rasizm, równość płci czy pro-
blemy ze zdrowiem psychicz-
nym. Przed napisaniem kartek 
uczniowie wraz ze swymi na-
uczycielkami uczyli się analizo-
wać i interpretować współczesne 
fotografie i odkrywać różnorod-
ne znaczenia, które za nimi sto-
ją. Następnie szlifowali umiejęt-
ność wyrażania myśli i pisania 
tekstu, biorąc udział w warszta-
tach pisarskich.

Zajęcia wdrażające do progra-
mu trwały od stycznia do niemal 
końca marca. Praca nie poszła na 

marne. Mechanizm programu 
zadziałał – do szkoły w Przyszo-
wicach zaczęły napływać kartki.

–Trafiły do nas nie tylko odpo-
wiedzi na nasze wiadomości, ale 
także kartki z innych szkół, na 
które uczniowie chętnie odpo-
wiedzieli – informuje pani Mar-
tyna. – Korespondencja trwała 
także w maju, czerwcu, a nawet 
w pierwszych dniach wakacji.

Jest także wymierna, bo finan-
sowa, korzyść z udziału w pro-
gramie. Fundacja Szkoła z Klasą 
przekazała szkole w Przyszowi-
cach 2 tys. zł na opłacenie grupy 
animatorów „Studia Wrażeń”, 
którzy urozmaicili przyszowicki 
Szkolny Festyn Rodzinny. Jego 
celem była m.in. dbałość o inte-
grację przyszowickich rodzin – 
polskich i ukraińskich.

opr. jm, źródło: M. Pietrzak,  
fot. arch. SP w Przyszowicach

Ostatnie wspólne chwile – absolwenci będą je wspominać z łezką w oku...
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WAKACYJNE ANIMACJE

Cóż za Piana Party!
150 uczestników miała… Piana Party. Każdy z nich czuł się jak dziecko – każdy, bez względu na wiek…

GMINA GIERAŁTOWICE. WAKACJE Z GOK

ZAPOWIEDZI

Letnie Animacje z Fundacją JSW!
GOK w Gierałtowicach zaprasza dzieci 
do wspólnej zabawy!  
Już 31 lipca (niedziela), godz. 10.30 od-
będzie się występ magika.  
2 sierpnia (wtorek) w godz. 17-19 ani-
macje poprowadzi Krejzolka Karolka.  
21 sierpnia (niedziela), godz. 10.30 ko-
lejny raz dla dzieci wystąpi magik.  
Wszystkie animacje są imprezami ple-
nerowymi i odbywają się na terenie zie-
lonym przy siedzibie GOK w Gierałtowi-
cach. Wstęp wolny! Projekt dofinanso-
wany przez Fundację JSW.
Kapela Fedaków
19 sierpnia, w godz. 17-19 zaprasza-
my na potańcówkę z Kapelą Fedaków. 
Potańcówka odbędzie się w plenerze, 

na terenie zielonym przy siedzibie GOK 
w Gierałtowicach. Wstęp wolny. 
Rajd rowerowy
20 sierpnia Klub Abstynentów Sto-
krotka zaprasza na Trzeźwościowy Ro-
dzinny Rajd Rowerowy. Zapisy do 17 
sierpnia w biurze GOK (pod nr. tel. 32 30 
11 511). Koszt uczestnictwa 15 zł doro-
sły, 5 zł dziecko. Zapraszamy!
Festiwal Kołocza
27 sierpnia, w parku przy pała-
cu w Przyszowicach, podczas Festiwa-
lu Kołocza wystąpi zespół After Midni-
ght oraz Frele. Impreza rozpocznie się 
o godz. 16 animacjami dla dzieci oraz 
występami dziecięcych zespołów mu-
zycznych. Szczegóły już wkrótce na 
stronie www.gok.gieraltowice.pl.� /gok/

Tak właśnie rozpoczęły 
się Wakacyjne Animacje 
z Fundacją JSW. 19 lipca po-

społu z Krejzolką Karolką, któ-
ra ochłodziła i zabawiła dzieci 
i dorosłych. Niektórzy przybyli 
z Gliwic i Kuźni Nieborowskiej.

Strefa relaksu, pyszna i chłod-
na lemoniada, malowanie pal-
cami, wymiana książkowa, bro-
katowe tatuaże – te wszystkie 

atrakcje czekały na chętnych 
na terenie zielonym Gminne-
go Ośrodka Kultury w Gierał-
towicach.

Kolejna impreza z cyklu Wa-
kacyjne Animacje już w nie-
dzielę, 31 lipca. Szczegóły w „Za-
powiedziach” obok…

MM-B
Fot. Mirosława Mirańska-Baraniuk

Każdy dzień pełen wrażeń
Nuda? Jaka nuda… O tej „pani” nie słyszał nikt z uczestników 
wakacyjnych zajęć w placówkach Gminnego Ośrodka Kultury 
w Gierałtowicach.

L etnia kanikuła zbliża się 
do półmetka. To okazja do 
pierwszych podsumowań. 

I jest co…
Każda z placówek tętni ży-

ciem. Instruktorki dwoją się 
i troją, by młodzi podopiecz-
ni wynieśli jak najwięcej cieka-
wych, beztroskich, ale też poży-
tecznych, wrażeń.

Nie brakuje więc prac pla-
stycznych i rękodzielniczych, 
rozwijających manualnie i po-
budzających kreatywność. Są 
też wyjścia na boisko, plac za-
baw, na tereny zielone. Wspól-
ne gry i zabawy, które – w za-

leżności od aury – odbywają się 
w pomieszczeniach bądź też na 
powietrzu.

Dla urozmaicenia Gmin-
ny Ośrodek Kultury w Gierał-
towicach zaprosił również do 
współpracy pasjonatkę orni-
tologii Aleksandrę Sokół, któ-
ra opowiedziała o dzikich pta-
kach, a pogadankę zakończyła 
quizem. Świetlica GOK Gierał-
towice skorzystała z gościnności 
Gminnej Biblioteki Publicznej 
w Gierałtowicach i wzięła udział 
w warsztatach teatralnych.

13 lipca uczestnicy zajęć 
z wszystkich placówek wybra-
li się do Multikina w Zabrzu by 
obejrzeć „Minionki – Wejście 
Gru”. Natomiast 27 lipca kino-
maniacy udali się na film „Nie-
zgaszalni”. Dzięki współpracy 
z Referatem Ochrony Środowi-
ska Urzędu Gminy Gierałtowice 
zrealizowano projekt domków 
dla jeży, o czym szerzej w kolej-
nym numerze Wieści. 

/GOK, b/
foto: archiwum GOK
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BOKS

Zarzeka 
w barwach 
Górnego 
Śląska

Dawid Zarzeka (71 kg), utytułowany pięściarz Gardy 
Gierałtowic, miał okazję stoczyć walkę z czeskim mistrzem 
Martinem Savchenką. 

Po wyrównanym i zaciętym boju uległ mu jednak 1:2. Poje-
dynek odbył się 25 czerwca, na ringu w Jaworznie, w ramach 
meczu Śląsk – czeska Opava.� j, fot. arch. Gardy

PŁYWANIE. MISTRZOSTWA POLSKI JUNIORÓW W OLSZTYNIE

Piotr Żogała w czołówce
Im dłuższy dystans, tym lepsze miejsce... Tak pływał 
Piotr Żogała (Jedność 32 Przyszowice) na Mistrzostwach 
Polski Juniorów Młodszych (14-letnich) w Pływaniu, które 
zakończyły się 10 lipca w Olsztynie.

N ie należał do faworytów, 
jednak na 1500 m w sty-
lu dowolnym pobił na mi-

strzostwach rekord życiowy 
o ponad 22 sekundy, co zapew-
niło mu 12. miejsce w klasyfi-
kacji generalnej tego dystansu, 
z czasem: 18:06.18. Wyścig roz-
grywany był seriami na czas – 
w swojej serii (nr 3) Piotr zajął 
2. miejsce. Startował także na 
800 m (20. miejsce), 400 m (27.) 
i 200 m (32.). Nastolatek był je-
dynym reprezentantem Jedno-
ści na tych mistrzostwach.

W sumie uczestniczyło w nich 
590 zawodników i zawodniczek 
ze 177 klubów. Rozegrane zo-
stały na długim basenie (50 m) 
olsztyńskiej pływalni WCRS 
Aquasfera.

jm, fot. arch. Jedności

PŁYWANIE. MISTRZOSTWA POLSKI JUNIORÓW W LUBLINIE

Maja wicemistrzynią Polski!
Świetne wieści z Lublina! Aż dwa medale, srebrny i brązowy, zdobyła tam Maja Rączkowska 
(Jedność 32 Przyszowice) na Mistrzostwach Polski Juniorów Młodszych (15-letnich) w Pływaniu.

K rążek brązowy zgarnęła już 
pierwszego dnia zawodów, 
14 lipca, na dystansie 1500 

m stylem dowolnym, z czasem 
18:12.27. Rekord życiowy popra-
wiła w tym wyścigu o 14,5 se-
kundy i stanęła na podium, do 
którego była jedną z faworytek.

Natomiast olbrzymią niespo-
dziankę sprawiła w konkuren-
cji 400 m st. dowolnym. Do ści-
słego finału mistrzostw (finał 
A) przebiła się w eliminacjach 

z drugim czasem, co dla kon-
kurentek wyżej notowanych od 
Rączkowskiej było sporym za-
skoczeniem. W finale Maja po-
twierdziła świetną dyspozycję 
– ponownie była druga i zasłu-
żenie cieszyła się ze srebrnego 
medalu i tytułu wicemistrzyni 
Polski, a także nowego rekordu 
życiowego: 4:36.36. 

To pierwsze w karierze meda-
le mistrzostw Polski i życiowy 
sukces podopiecznej trenerki 
Jedności – Alicji Stachury i za-
razem kontynuacja pięknych 
tradycji klubu na krajowych mi-
strzostwach.

Poza Mają klub z Przyszowic 
reprezentowali na mistrzostwach 
Natalia Stachura i Mateusz Ko-
nopko. Mateusz potwierdził 
przynależność do krajowej czo-
łówki piętnastolatków na dystan-
sie 200 m st. dowolnym, awansu-
jąc do finału A, w którym zajął 
9. miejsce w mistrzostwach. Na 
dystansie dwukrotnie dłuższym 
był 19. Nastolatek poprawił re-

kordy życiowe, m.in. na 200 m, 
osiągając 2:04.50.

Natalia Stachura tym razem 
nie zdoła awansować do żad-
nego z finałów, jednak popra-
wiła swoje życiówki na 50, 100 
i 200 m w st. dowolnym. 

Mistrzostwa rozegrano 
w dniach 14-17 lipca, na dłu-
gim basenie (50 m) lubelskiej 
pływalni AQUA. Uczestni-
czyło w nich 456 zawodników 
i zawodniczek ze 149 klubów. 
W  klasyfikacji medalowej 
skromna liczebnie reprezenta-
cja Jedności zajęła w zawodach 
22. miejsce. Pływakom Jedności 
sekundowała znakomita trener-
ka klubowa - Alicja Stachura.

jm, fot. arch. Jedności

SPORTOWE WAKACJE

Kadrowicze nie mają laby
Wakacje dla wielu wyczynowych sportowców to czas 
intensywnych treningów, często na zgrupowaniach kadry 
narodowej. Jednak Izabela Rozkoszek i Oliwier Nowok nie 
narzekają – ćwiczyli z najlepszymi nad polskim morzem i na 
Mazurach.

I zabela Rozkoszek (Garda 
Gierałtowice), nasza najlep-
sza pięściarka, wicemistrzyni 

Europy juniorek, na dobre już 
zadomowiła się w polskiej ka-
drze seniorek. Nic więc dziwne-
go, że początek wakacji (10‒21 
lipca) spędziła z kadrowiczka-
mi na obozie w Cetniewie nad 
Bałtykiem. I nie był to obóz re-
kreacyjny. Panie ostro ćwiczy-
ły pod okiem trenera kadry, To-
masza Dylaka.

Oliwier Nowok, kolejny zna-
komity sportowiec z Gierałto-
wic, okres letniej kanikuły roz-
począł od obozu kadry Polski 
juniorów w judo, a później udał 
się na obóz kadry Śląska. Pierw-
szy z nich odbył się w Giżycku, 
drugi w nadmorskim Mikosze-
wie. W sumie intensywne tre-
ningi trwały przez 20 dni.

jm, fot. arch zawodników

Oliwier miał okazję ćwiczyć m.in. 
z Marianem Tałajem – brązowym 
medalistą olimpijskim z Montrealu 
(1976).

PIŁKA NOŻNA. TEMPO ZAGRA W OKRĘGÓWCE

Radość z awansu
Tempo Paniówki dopięło swego! Po zajęciu 2. miejsca w A Majer klasie wykorzystało szansę 
i wygrało dwumecz barażowy o awans do okręgówki – 7:1.

R ywalem była drużyna Czar-
nych Sucha Góra – wiceli-
der A klasy z grupy Bytom. 

W pierwszym meczu, rozegra-

nym 18 czerwca na własnym 
obiekcie, Tempo pokonało 
Czarnych 4:1. Gole wbili: R. Ha-
jok (2) oraz D. Jóźwik i M. Ko-

nopka. Drużynę z Paniówek do-
pingowało ponad 300 kibiców.

Rewanż na boisku rywala, ro-
zegrany w pierwszym dniu lata, 
także wygrali, tym razem 3:0. 
Gole wbili tam: R. Hajok, P. Brosz 
i D. Jóźwik. Z Suchej Góry wróci-
li z tarczą, a ostatnie metry zwy-
cięskiej wyprawy pokonali stra-
żackim wozem miejscowej OSP.

Radości nie było końca...
– To piękna chwila dla nas 

wszystkich – podsumował sukces 
trener Tempa, Wojciech Szaruga.

Z kolei kapitan Konopka wy-
raził radość w jeszcze bardziej 
lapidarnym stylu: – Jest super! 
– zakrzyknął.

Radości nie kryli także kibi-
ce - na powitanie swojej dru-
żyny odpalili kolorowe flary, 
a później serdecznie gratulowa-
li. Finałem spotkania piłkarzy 
i fanów był wspólny grill urzą-
dzony na obiekcie klubu. Świę-
towano do późnego wieczora.

jm, fot. Jerzy Miszczyk

 Maja z trenerką Alicją Stachurą.
Maja Rączkowska, Natalia Stachura 
i Mateusz Konopko.



REKREACJA

Na kole bez pole
Pod takim hasłem odbyła się w sobotę, 2 lipca, wyprawa rowerowa drogami i dróżkami 
gminy Gierałtowice. Zorganizowano ją w ramach obchodów 5. rocznicy powstania 
Górnośląsko-Zagłębiowskiej Metropolii (GZM).

S tart i meta były w Gierałto-
wicach przy pomniku po-
wstańców śląskich. Trasa 

wiodła m.in. przez Chudów, 
gdzie był czas na spacer przy 
zamku, połączony z wysłu-
chaniem opowieści o śląskich 
stworach i potworach. Następ-

nie uczestnicy odwiedzili „Izbę 
łod starki”. W drodze powrot-
nej uczestnicy wyprawy mie-
li okazję wysłuchać ciekawe-
go wykładu na temat ptaków, 
które można spotkać na tere-
nie naszej gminy. Opowiada-
ła o nich Aleksandra Sokół – 

znana pasjonatka ornitologii. 
Patronat nad imprezą obję-
li: GZM i Gmina Gierałtowi-
ce. Natomiast przebieg koordy-
nowali: GOK w Gierałtowicach 
i przedstawiciele Klubu Absty-
nenta Stokrotka.

jm, fot. Jerzy Miszczyk

REKREACJA. DLA CHCĄCEGO NIC TRUDNEGO…

Rajd w spiekocie
W prawdziwie tropikalnych okolicznościach przyrody, w sobotę 23 lipca, odbył się 
rowerowy rajd po gminie Gierałtowice. Mimo lejącego się z nieba żaru – na starcie (i mecie) 
zameldowało blisko 40 osób. 

T rasa wycieczki tradycyjnie 
biegła polnymi dróżkami 
i leśnymi duktami. Pierwszy 

przystanek i zarazem przerwa 
na odpoczynek i regeneracyj-
ny posiłek miał miejsce w Parku 
Joanny w Paniówkach. Rajdowa 
grochówka smakuje najlepiej!

Potem uczestnicy rowerowej 
przejażdżki udali się na zamek 
w Chudowie, a następnie na 
miejsce postojowe w Gierałto-
wicach. Miało być tradycyjne 
ognisko i pieczenie kiełbasy, 
ale przy 30-stopniowym upale 
trudno byłoby to wytrzymać. 

Więc była kiełbasa… bez pie-
czenia.

Rajd zorganizował Klub Abs-
tynentów „Stokrotka” i Gmin-
ny Ośrodek Kultury. Organiza-
torzy dziękują za wsparcie PGK 
Przyszowice.

/-/

Potyczki na 64 polach
Ćwierć setki pasjonatów królewskiej gry stawiło się w sobotę, 
16 lipca, w Gierałtowicach, by wziąć udział w Wakacyjnym 
Turnieju Szachów Szybkich.

GIERAŁTOWICE. TURNIEJ SZACHOWY

Nie tylko turniej wakacyjny, ale i integracyjny – z powodzeniem 
rywalizowali w nim także szachiści z dysfunkcją ruchu. Na zdjęciu: 
z lewej sędzia Ryszard Nowak, w środku zwycięzca, Michał Walaszczyk, 
z prawej - najlepsza kobieta, Ewa Kiełbasa, piąta zawodniczka 
klasyfikacji OPEN.

był najmłodszy uczestnik, 6-let-
ni Sebastian Szczypka z Gie-
rałtowic (2,5 pkt.). Miejsca czo-
łowych graczy w obu grupach 
publikujemy poniżej.

jm, fot. Jerzy Miszczyk
WYNIKI

Klasyfikacja OPEN
1. Michał Walaszczyk (Częstochowa) 
– 6,5 pkt.
2. Adrian Kozak (Tychy) – 5,5 pkt.
3. Mateusz Janowicz (Zambrów) – 5 pkt.
Juniorzy
1. Tomasz Ciesielski (Knurów) – 5 pkt.
2. Błażej Zagłówek (Gliwice) – 4 pkt.
3. Artur Wojtania (Chełmek) – 3 pkt.

R ywalizacja na 64 polach od-
bywała się w uroczym, zie-
lonym plenerze obok miej-

scowego Gminnego Ośrodka 
Kultury, który był organizato-
rem zawodów. Grano systemem 
szwajcarskim, na dystansie 7 
rund, tempem 12 minut na par-
tię plus 8 sekund na ruch. Sę-
dziował Ryszard Nowak.

W klasyfikacji generalnej 
(OPEN) bezkonkurencyjny 
okazał się Michał Walaszczyk 
z Częstochowy. Wśród junio-
rów 15-letni Tomek Ciesielski 
z Knurowa Szósty w tej grupie 

informacja

Miłośnicy rowerowych przejażdżek bardzo sobie chwalą jednodniowe rajdy; fot. archiwum GOK.


